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Przegląd artykułów.
Wiadomości zagraniczne: M e x y b :  Santana 

znowu prezydentem obrany.
H i s z p a n i j a :  Posiedzenia kongresu schodzą 

na niczem. —  Królowa Krystyna w Madrycie 
spodziewana.

A n g l i j a :  Nowy obłąkaniec. — Pożar w Łi- 
werpoln.

P r a n c y j a :  Burzliwe sceny w izbie deputo­
wanych.

Nowiny.
Wiadomości handlowe i przemysłowe: Jak przyjść 

w pomoc handlowi zbożem i wódką w Ga— 
łicyi.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Mexyk.

Wiadomości zVeracrnz po dzień lfl. listopada 
donoszą, ze Santanę, który z wiejskiej swej 
majętności odwidził to miasto i doznał W niem 
jak najświetniejszego przyjęcia, znowu prezy­
dentem tej rzeczypospolitej obrano. Sporna 
kweatyja z posłem angielskim stała jeszcze cią­
gle na tym samym punkcie, a flota angielska, 

iórą, jak m ówią, spostrzeżono już w odnodze 
morskiej , jeszcze nie przybyła. Cała flota me- 
Kykańska stała ciągle w porcie i nie wiedziano, 
kiedy odpłynie. —  W listach prywatnych uska­
rżają się,  że S a n t a n a  wVeracruz wyrządza 
kupcom, wprowadzającym towary, wielkie przy­
krości , gdyż gotowemi dolarami opłacać muszą 
cło od wprowadzania, chociaż niektórzy z nich 
o 150,000 dolarów, jako o należytość od cłowego 
urzędu upominać się mają. —  Dzienniki me- 
Kykaóskie zawierają dobitne rozprawy o usta­
wie , którą cudzoziemcom wszelki drobiazgowy 
handel zabroniono, równie jak i o polityce 
S a n t a n y ,  by cudzoziemcom na przuszłość 
wszelkiego pobytu w kraju rzeczypospolitej 
zabronić.

H i s z p a n i a .
Posiedzenie k o n g r e s u  dnia 23. grudnia 

było bardzo burzliwe. —  Pan P a s t o r  D ia s 
(moderados) zapowiedział pytanie pod wzglę­
dem gwałtu, wyrządzonego dziennikowi Eco del 
Comercio ( który zresztą dnia 23go wyszedł na 
widok publiczny), żądając, aby rząd oznajmił, 
jakie wydał rozporządzenie dla ukarania tako­
wych bezprawiów. —  Minister G o n z a l e a  
B r a v o uczynił uwagę, iż deputowani lepiejby 
uczynili podług jego zdania, gdyby się zajmo­
wali przedłożonemi wnioskami, dotyczącemi 
powszechnego dobra, zamiast czynienia zapy­
ta ć , które najczęściej bez stanowczego rezul­
tatu pozostają. Słowa te sprawiły wielkie 
oburzenie. Po przywróconym poniekąd po­
rządku przyrzekł minister odpowiedzieć na za­
pytanie względem dziećnika Eco del Comercio, 
skoro będzie zaopatrzony potrzebnemi dokumen­
tami , zresztą redaktorowie dziećników są za­
dowoleni postępowaniem władz w tym godnym 
ubolewania wypadku. JFI e r r e r o  K o p e k  
zapytał, czemu dotychczas nie przedłożono 
budżetu; G o n z a l e s  B r a v o  zapewnił, że 
takowy za kilka dni przedłożony będzie. N o- 
c e d a 1 zapytał, jak daleko postąpiła w pracy 
komisyja, zajmująca się rozpoznaniem aktu 
oskarżenia przeciw panu O l o z a d z e .  Pan 
P o s a d a  odpowiedział, iż takowa od czasu 
mianowania swego prezydenta i sekretarza nie 
mogła dotychczas odbyć żadnego zgromadzenia. 
C o r t i n a przytoczył za powód to , że sekre­
tarz M o r e n o  Ł o p e z  zachorował; jednakże 
takowa zgromadzi się jeszcze dziś po skodczo- 
nem posiedzenia. Pan B o i a l e  8 zapytał rząd, 
czy pan O l o z a g a  za paszportem lub bez 
takowego opuścił królestwo. Mi n i s t e r  s p r a w 
w e w n ę t r z n y c h :  że rząd nie ma o tem 
bynajmniej urzędowego doniesienia, iż p. 0 1 o- 
z a g a  opuścił Madryt. Nakoniec uchwalono, 
aby posiedzenie z powodu Świąt Bożego Naro­
dzenia na trzy dni odłożyć. —  Praca komisyi,
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rajmującej się ułożeniem nowych kędexów, po­
stępuje sporo podług sprawozdania, Któro pre­
zydent pan C o r t i n a przedłożył ministrowi 
sadu sprawiedliwości. —  Jenerałom R o d i l  
i A 1 e s o u zezwolono jeszcze na dłuższy pobyt 
we Francyi, znany z Barcelony jenerał-m ajor 
Y i c e n t e  d e  C a s t r o  został mianowany je- 
ner-2sym kapitanem Galicyi, swego rodzin­
nego kraju , jenerał-major E s p e l e t a  jene- 
ralnym kapitanem Sewili , pod jego dowódz­
twem jenerał L a r a  jeneralnym komendantem 
Xiadyxu w miejsce pana P a v i a ,  który jako 
drugi komendant Katalonii odjedzie do Barce­
lony , gdzie już dawniej służył pod dowódz­
twem barona d e  M e e r. —  Podczas wyborów 
deputowanych w Barcelonie z 15,000 zapisa­
nych wyborców, głosowało tylko4800; A l c a l a  
G a 1 i a n o i jenerałowie P e z u e l a  i P r i m  
sa między wybranymi. Jeneralny kapitan ba­
ron d e  M e e r odjechał dnia 22go zrana wraz 
z  szefem swego jeneralnego sztabu i tylko w to­
warzystwie kompanii Guidów z Barcelony do 
Figueras : ma on być upoważniony do znacz­
nych przyzwoleń dla A m e t t l e r a ,  aby ka- 
pitulacyję przywieźć do skutku.

Z  Perpignan pod dniem 24. grudnia dono­
szą: ®Twierdza w Figueras zajęta przez A m e t­
t l e r a ,  trzyma się jeszcze ciągle; sądzono je­
dnakże, iż wkrótce zawarte będą układy. Dnia 
19go miała się odbyć konferencyja między A- 
m e t t l e r e m  a jenerałem P r i m ;  spodzie­
wano się , że z ląd poddanie się twierdzy na­
stąpi.*

Wszyscy ministrowie oddali wizytę Infantowi 
D o n  F r a n c i s c o  d e  P a u l a  i jego mał­
żonce. Od czasu publicznej manifestacyi te­
goż Infanta na korzyść K r y s t y n y ,  doznaje 
on licznych względów i poważania; drugi jego 
syn H e n r y k  został mianowany porucznikiem 
okrętowym , a pierworodny , książę Iiadyxu , 
pułkownikiem hastylijskiego pułku konnicy. 
Pan O 1 o z a g a miał przybyć do Portugalii. 
Publiczne pisma wszelkiej barwy wyrażają te­
raz życzenie, aby Królowa K r y s t y n a  do 
Madrytu powróciła.

Rząd przedłożył Senatowi nową ustawę o or- 
ganizacyi i prawach ajuntamientów. Komisyja, 
której polecono obrać członków dla wszystkich 
wydziałów szczegółowych (comision nominadora) 
mianowała już wydział do rozpoznania ta­
kowych. —

Jenerał P r i m  przyjął z największem nio- 
ultontentowaniem doniesienie o mianowaniu je ­
neralnego kapitana Katalonii , którego on 
wprzódy był adjutautem. Dzieónik Phw e des

Pyreneęs zapewnia, że jenerał Prim zaraz po 
otrzymaniu tej wiadomości oświadczył swój za­
mysł, iż złoży dowództwo w Figueras, pojedzie 
do Madrytu i wstąpi do exallowanej opozycyi. 
Jakie wrażenie sprawiło na ludności barceloń- 
sltiej przywrócenie jenerała d e  M e e r  na jego 
dawne stanowisko, nie można jeszcze wiedzieć 
z dotychczasowej treści tamtejszych dzieóników, 
ale żadnej wątpliwości nie podpada, że pu­
bliczna opinija stanowczo przeciw temu mia­
nowaniu protestować będzie.

Ostatni goniec gabinetowy z Paryża przywiózł 
list od Królowej M a r y i  K r y s t y n y ,  w któ­
rym takowa o swojem blizkiem przybyciu oznaj­
mia. Przez to zostałyby zbite wieści, które 
Eco del Comercio i Tarantula rozgłosiły.

Wielka Brytanija 1 Irliindyja.
Znowu powiększyła się liczba obłąkańców, 

którzy na życie Królowej godzili. Inspektor po- 
licyi B a w l e y  przyprowadził wczoraj po po­
łudniu do urzędnika policyjnego biura wCler- 
kenwell bladego, wychudłego człowieka, śre­
dniego wieku, który odgrażał się, że Rrólowę 
zastrzeli. Z  zeznań inspektora okazało się, że 
ten człow iek, nazwiskiem E d w a r d  A r m ­
s t r o n g ,  który chociaż podług swego podania 
jest Irlandczykiem i z profesyi ogrodnikiem , 
jednakże w ciągu ostatnich czterech lat prze­
bywał w Londynie, przyszedł teraz z własnej 
woli do domu policyjnego i oświadczył, iż oba­
wia s ię , aby Królowej albo komu innemu nie 
zrządził jakiego nieszczęścia, jeźliby mu w tej 
mierze nie przeszkodzono. Na dalsze zapyta­
nie odpowiedział, że ma niepokonaną chętkę 
zastrzelić Królowe pistoletem, który w po­
trzebnym razie skradnic. Nieszczęśliwy ten 
człowiek, który, jak się zdaje, z niedostatku 
utrzymania się dostał pomieszania zmysłów, 
oddany będzie zapewne do domu obłąkanych, 
chociaż lekarze, przed którymi go stawiono, 
nie uznali go za obłąkańca.

Z L o n d y n u  d n i a  29. g r u d n i a .  Miasto 
Liverpool wczoraj zrana było przerażone okrop­
nym p o ż a r e m ,  przez który wielka część ob­
szernych składów fabryki cukrowej B r a u- 
. c k e r a  i spółki, stała się pastwą płomieni. Po­
żar trwał jeszcze przy odejściu tej wiadomo­
ści j jednakże spodziewano się niezawodnie, że 
mu tamę położą.

Jak wszystkie londyńskie dzieńniki okazu ja 
się być zadowolone francnzką mową z tronu* 
tak też niepomyślnie opisują wrażenie, które 
mowa pana T  y 1 e r a na angielskiej publicz­
ności sprawiła.



Gazeta Times z dnia 26. grudnia zawiera ar­
tykuł o stosunku między Angliją i Francyja. 
Takowa oświadcza, ze r z u p e ł n e  p o r o z u ­
m i e n i e  s i o« między obudwćma krajami 
Wprawdzie tylko powoli, ale z pewnością przy­
szło znowu do skutku ; przez odwidziny w Eu 
zostało takowe zatwierdzonem, awjednom yśl- 
nem wystąpieniu francuzkiego i angielskiego 
gabinetu w sprawach hiszpańskich i greckich 
okazało najpićrwej swoje doskonałą skuteczność.

Miasto Woolwich doznawało przez kilka no­
cy wielkiej niespokojności z powodu bezpra- 
wiów .żołnierzy okrętowych, którzy z arłyle- 
rzyatami wszczęli sprzeczkę i w skutek lego 
największych gwałtów po szynkowniach i na 
publicznych ulicach się dopuścili. Tylko z wiel­
ką trudnością powiodło się policyi i pikietom 
artyleryi utrzymać pod strażą tych zaraz z po­
czątku ujętych burzycieli pokoju, i od napa­
du rozsrozonych żołnierzy okrętowych zabez­
pieczyć więzienia, zbrojownię i t. d. Później 
uwięziono znaczną liczbę buntowników; je ­
dnakże wczoraj w wieczór oczekiwano nowych 
rozruchów, lecz władze, dla zapobieżenia ta­
kowym, poczyniły wszelkie przygotowania.

F r a n c y j a *
Z  P a r y ż a  d n i a  31. g r u d n i a .  W czo­

rajsze posiedzenie i z b y  d e p u t o w a n y c h  
odbywało się niece burzliwie. —  Gdy się biu­
ro mianowaniem prezydenta, wice-prezydenla 
i sekretarzy ostatecznie ukonstytuowało, star­
szy wiekiem prezydent p. L a l i  t t e ,  nim od­
stąpił pann S a u z e t  krzesła prezydenta, za­
brawszy głos, rzekł jak następuje : »Mości Pa­
nowie I Mając po raz drngi zaszczyt przewodni­
czenia W Waszem gronie, nie nadużyję prawa 
mego wieku i urzędowania, bolesne wspomie- 
nia, które na tern miejscu znowu znajduję, 
możeby mię spowodowały wyrazić Wpanom 
m oje obawę o przyslość, a ja nie chcę w tej 
chwili nic i.nuego, jak tylko podziękować za 
życzliwość, którejście mi Wpanowie właśnie 
nowy dowód dali. Atoli w obec położenia, któ­
re się mi nie zdaje być bez niebezpieczeństwa, 
nakaznje mi sumienie moje powiedzieć t o , 
czego się Francyja po Wpanach spodziewa. —- 
W ciągu posiedzeń oprócz urzędowego progra­
mu prac Waszych nastręczą się bez wątpienia 
powody do roztrząsania, azali nasze ostatnie 
omamienia, nasze majątki nie pochłonie ta 
przepaść, która przed naszemi bramami się 
otwiera. . • • (Szemranie w środkn); azali wszczę­
ta w niektórych miejscach walka między rzą­
dem a władzami wyborowemi nie zawiera w 
sobie zarodu . . . .  (Hałas, szemranie) jeszcze

zaciętszej walki między dwoma pryncypijami, 
które od lat czternastu pogodzić usiłujemy ; 
azali’ ta na powierzchni kraju sztuką tylko u- 
trzymywana spokojność . . . .  (Przerwanie); azali 
mówię , ta na powierzchni kraju sztuką tylko 
utrzymywana spokojność, dla naszej godności 
i dla naszego bezpieczeństwa jest dostateczna, 
azali, w głębi naszych stosunków rozruch i 
hezrząd nie czatuje (żywe wykrzyki w środku); 
i azali rzetelność i otwartość w zarządzie spraw 
publicznych nad zasiłki przekupstwa, nad prze- 
dajność przenieść nie wypada. (Nowe oznaki 
niepochwalania.) —  N a l e w e j  s t r o n i e :  
Taki Taki  — J e d e n  z c z 1 o n k ó w : Wpan 
rozprawiasz o polityce na krześle prezydenta; 
nie masz do tego prawa. — W ś r o d k n :  Do 
porządku I Do porządku! —  Pan L a f i t t e :  
Mości Panowie ! Sądzę, iż przez mój wiek, stano­
wisko, a przedewszyslkiem przez mój charakter 
mam prawo powiedzieć Wpanom prawdę 
(Nowe przerwanie.) Nie będę dalej prowadził 
mojego roztrząsania. —— Ale rozważcie W pa­
nowie dobrze ; że fakcyje zejdą z tego świata, 
ministrowie przeminą, systemy wyczerpią się; 
a my, Mości Panowie, my pozostaniemy odpo­
wiedzialni za przeszkody, które napotyka kraj 
przy rozwinięciu warunków potęgi i pomyślno­
ści, jakich się po rewolucyi lipcowej spodzie­
wano. (R ozruch .) Wzywam pana prezydenta 
i ostatecznie postanowionych panów sekreta­
rzy, aby biuro izby zajęli. —  P o  l e w e j  
S t r o n i e :  Bardzo dobrze! G ł o s y  w ś r o d ­
k u :  Bardzo ź le ! Bardzo źle 1 —  Gdy potem 
pan L a f i t t e  i czterech tymczasowych sekre­
tarzy opuścili biuro, zajął pan S a u z e t miej­
sce na krześle prezydenta. Podziękowawszy za 
zaszczyt, który go spotkał na nowo, trzymał on 
się w obrębach ogólnych frazesów —  mówił 
o wiele obiecującem położeniu kraju, o wierze 
W przyszłość narodowej dyuaslyi, zgodzie władz 
konstytucyjnych, bezpieczeństwie w wolności, 
które jednakże od obowiązku czuwania nad 
porządkiem nie uwalnia, a które przedewszy- 
stkieru do korzystnej czynności, do zaspokoje­
nia wszystkich moralnych i materyjalnych po­
trzeb, do rozwinięcia wszelkich sił pobudzać 
powinno. —  Gdy dla prezydenta Btarszego wie­
kiem zaproponował zwykle przenalcżne isotum 
podziękowania, ozwało się z początku wiele 
głosów naraz: nie! n ie! tak! taki Nakoniec 
dyssydeńci musieli na to zezwolić, aby i tym 
razem od zwyczaju nie odstąpiono.

Dnia 28. grudnia zagrabiono dzienniki: Quo- 
lidienne i Nałion. W wydanem z tego powoda 
rozporządzeniu nie nadmieniono o miejscach 
obwinionych. Zresztą obadwa piama nie za-



wierały w powyższym dnia ani mniej ani więcej 
nieprzyjaznych zdań, jak zwykle. Dziennik 
(Juołidienne powstaje dość mocno na mowę 
z tronu i zdaje się, że to było powodem do 
zagrabienia.

Izba parów w komisy! do adresa obrała: 
księcia B r o g l i e ,  hrabiego T a s c h e r ,  Ar- 
g o u t .  M o l e  i P o n t e c o u l a n t .  tudzież 
pana M e r i l h o u ;  siódmy członek jeszcze nic 
jest mianowanym.

Niedawno złożono z nrzęda dwóch burmi­
strzów —  hrabiego M o n t b r e t o n  i margra­
biego A n j o r r a n d .

K O W I N Y .
Juz po pierwszym koncercie L i p i ń̂ s k i e ­

g o ,  a mury gmachu teatralnego stoją jak sta­
ły I Rokujemy budowie naszego teatru matu- 
zalowe lata , ze tego wieczora nie runęła 
w gruzy; huk oklasków słychać było do an­
typodów. (Nie mamy innej śmielszej figury.) 
Orkiestra wyniosła się z wszystkiemi instru­
mentami i ustąpiła miejsca słuchaczom , nie 
ty ła  tym razem potrzebna, bo w shrzypcacn 
Lipińskiego mieszka c a ł a  o r k i e s t r a ,  p a r ­
t y t u r a  w s z y s t k i c h  k o m p o z y c y j l  
Jakie grał temata, pytaj o to muzyki sfer, 
jakie zapalił uniesienie, spytaj nasze piękne 
panie, które wybijając w takt swemu sercu 
miękkiemi dłońmi, oklaski męzczyzn przygłu­
szyć chciały. Kolor n i e b i e s k i  zdawał sie 
nam tego wieczora panującym w strojach dam­
skich, czy to na powitanie naszego gościa i na 
znak, ze ojczyzną jego tonów jest n i e b i e ­
s k i e  sklepiecie? Ile razy został przywołany, 
spytaj się o to nasze dłonie i nasze piersi ? 
Jakie wywabiał tony, posłuchaj poety :
Stanął —  okrzyk niesłychany 
Potrzykroć runął, złamał się o ściany 1 
On do cwycięztwa śmiało stawi czoło,
Na szyki dumnie spogląda w około,
J wznosząc w górę znak dzielnej potęgi,
Na wierną zgodę wymaga przysięgi.
Każdy z walecznych odpowiada okiem
Ze z nim i d us z ą ,  z nim pójdzie, i k r o k i e m
Głęboka cisze rodzi nateżenie,o  o  s  O *
Rośnie ciekawość, rośnie zachęcenie,
Razem : łuk łysnął! zadrzało powietrze,
Jak gdy się wicher silnie z wichrem zetrze, 
Tak się na wstępie z pod przemożnej ręki 
Dziko rozdarły słodko-płynne dźwięki,
Pod jędrnym ciągiem spłonęła żywica,
Gromna do słuchu wpadła łyskawica 1 
Wzdrygnął się słuchacz i spojrzał zdumiony,1!

Myślał, ze z lutnią razem pękły strony;
Ale w tej samej, niespodzianej porze 
Najsłodszych tonów rozlało się morze,
Sklanne w powietrzu zaśpiewały żale,
Pod miarę dźwięku skołysały fale.
Tak z rac łoskotnych światło się wyleje,
Tak pośród trwogi zabłysną nadzieje!
Wazą się tony, ślizgają jak węże ,
Dźwięk z dźwięku rośnie, zwinie się i leże. 
Eolska arfa cud śpićwu podwaja,
Duszę s ł u c h a c z a  z d u s z ą  l u t n i  s p a j a ł

#  *  «
Nazajutrz po koncercie na uczczenie naszego 

gościa, dali obywatele ziemscy obiad, który 
zaczął się o godzinie pół do 3 , a skończył o 5. 
Osób było 50, między temi: uczeni, wirtuozi, 
hrabiowie, baronowie, szlachta i kilku wyż­
szych urzędników. Podczas obiadu przegrywała 
muzyka pułku Królewicza pruskiego. Śród li­
cznego grona biesiadujących, wniesiono toast 
za zdrowie Karola Lipińskiego, który się ró­
wnież toastem za zdrowie Obywateli odwza­
jemnił. Każdy z obecnych gości miał przed so­
bą następujące wiersze na cześć Lipińskiego:

18 o J&arolft EJjgftińgMcgo
w przejeździe Jego przez Lwów. do Kijowa 

lig o  stycznia 1844.
Kiedy starożytność siwa
Mówi, sławiąc Orfeusza:
rLutuia jego gdy zaśpiewa,
rWnet lew mięknie, głaz się wzrusza.4 —
My w tej gadce przechowanej,
Widzim jenijuszu obrazy,
Co twórczem tchnieniem zagrzany,
Zycie w martwe wlewa głazy.—
Orfeuszu Polskiej ziemi 1 
Tej ziemi gościu zbyt rzadki,
Ty, co bez słów struny twemi 
Mówisz głosem naszej matki, _
Kogoż wdziękiem tym nasycisz!
Któż się jego oprze m ocy?
Nas Zachwycasz, wnet zachwycisz 
Braci naszych od Północy. —
Zima kroczy w całej sile,
Ale Ty przeszkód nie cenisz;
Jedź zdrów, tam , gdzie choć na chwilę 
Ziom kom , zimę w Maj zamienisz.
Przy końcu obiadu przyniesiono list zapie­

czętowany pod adresem: Do grona przyjaciół 
Karola Lipińskiego od jednego z gości, który 
nie m ógł być obecnym.® Po odpieczętowaniu 
znaleziono wiersz (pisany) Maznrek, który od 
ręki do ręki całe grono obchodził. —  Tego sa-



—  43 -

mego wieczora znajdował się Lipiński na balu 
u Wgo. Ignacego i i r z e s c i a ń s k i e g o .

(Nadesłane.)
Dnia 23go grudnia r. 1843 odbył  się w tu­

tejszym Z a k ł a d z i e  O c h r o e y  (na krę con vch  
s inpach)  mały p o p i s  dzieci z obudwu zakła­
dów zgromadzonych.  Uroczystość tę zaszczycili 
swoją ob ecn o  c i ą : Przewie lebny  Jmość  ksiądz 
Scholastyk kapituły łac. i naczelny dyrektor  
s z k ó ł , wiele D a m  wysokiego rodu i inni przy­
jaciele ludzkości .  W  gustownie przyozdobionej  
sali znajdowało się więce j  niż sto dzieci ,  a m i ę ­
dzy temi wielka liczba hojnością dobroczyńców 
w nowe przyodziana suknie. W głębi jaśniały 
d n i e ,  ko lędnemi  podarkami  upstrzone drzewa, 
na które dzieci z rozkoszną poglądały tęskno­
tą. Przystąpiono do popisu : Odpowiedzi  dzieci  
były w każdym względzie zadowala jące,  i sta­
wiły piękny dowód postępu w rozwijaniu m y ­
śli i po jmowaniu  najważniejszych prawd reli- 
gii ,  dobrej  pam i ęc i ,  wiadomości  z nauki o 
przyrodzie i pierwszych początków rachunku 
i czytania. —  Po ukończonym p o p i j e  zdjęto 
z drzew podarki  ko lęd ne  i rozdano pomię dzy  
radościa uniesione dzieci. Każde z nicli zostało 
hojnie obdarzone;  p o c z e m  w dw óch oddziałach 
zastawiono wieczerzę.  —  Spoko jne  zachowanie 
się dzieci sprawiło na o becn ych  błogie wraże­
n ie ;  widać było oczywiście ,  że tem pićrwszem 
prowadzeniem mł odoc ianego  wieku budzi się 
bez  wie lk iego mozo łu  zaród wszystkiego do­
brego  : czystość , posłuszeństwo , zgodność i
chrześci jańska pobożność ,  —  staje się dzie­
c i o m  drugą naturą. Jedne'm s ł o w e m ,  z tych 
krótkich popi. iow można było poznać,  jak bar- 
dzoby się podniosła moralność  i towarzyski stan 
ludu ,  gdyby miasto sta, tysiące dzieci z dobro­
dziejstwa podob nych  zakładów korzystać m o ­
gły. Aby  zaś pożądany ten ce l  osiągnąć,  aby 
szerzącemu się zepsuciu w niższej klasie ludu 
dzielny dać odpór ,  aby nieszczęsny potok prze­
stępstw i zbrodni w 8 .mem źródle  powstrzy­
m a ć ,  na to niewątphwie najskuteczniejszym 
JtrodKiem są zakłady OchroDy mał ych  d dcci .  
T e m u  tylko, coraz więcej  szerzącemu się prze ­
kona niu ,  i tutejszy zakład zawdzięcza ten ży­
wy i coraz bardziej wzmagający się dla niego 
udział.  Wszystkie stany ubiegają się w wspie­
raniu tego instytutu,  i w zakładaniu nowych. 
W krót ce  pójdą za tym przykładem i znaczniej ­
sze miasta obwodowe naszego kraju. Jego E x -  
Ceiencyja j .  w. hrabia A l f r e d  P o t o c k i  za­
myśla o podob ny m zakładzie w dobrach  swo­
i c h ,  mianowicie  .V Ł a ń c u c i e .  Przykład tego 
szlachetnego mę ża  znajdzie zapewne l i cznych 
naś lad owc ów; —  o tak wrzędzie wychowanie

człowieka rozpoczynać  się Lędzie w tej porze  
życia,  w której  tak łatwo i skutecznie na je g o  
ukształcenie działać rnożnia. —  Towarzystwo 
op iekujące  się tutejszemi zakładami Ochron y  
małych  dzieci chrześc i jańskich ,  składa Diniej- 
szem wszystkim d obr oczy ńcom  tychże zakła­
dów najczulsze dzięki,  a mi anow ic i e :  p* rot- 
mistrzowi A n t o n i e m u  K r i e g s h a b e r ,  l i tów 
w grudoiu z. r. 1 0 0  zr. m.  k. tym zakładom 
podarował ;  O j c u  T o w a r z y s t w a  J e z u s o ­
w e g o ,  za którego łaskawem pośrednic twem 
zarząd zakładu otrzymał 25 zr. m. k, i 18  par 
po ńcz oc h  ; tutejszemu domowi han d l ow em u  L.  
S i n g e r a  za 33 łokci  ketonu _ 20  łokci  bar-  
kanu na odzież ubogich dzieci ;  p. L u n  da za 
1 0  zr. m.  k, obywate lom lwowskim J ó z e f o w i  
R  i z z i , J a n o w i  Ii i z z U, B e 1 1 r a nr.i, śzcze-  
góluie,  zaś panu W  e 1 z e 1, za Wielką l i c zbę  
zabawek na podarki kolędne dla tychże zakła­
dów przy Nowym Koku ofiarowane.

WIADOMOŚCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE.
Jak przejść w pomoc handlowi zho- 

zem i wódką w Galicyi.
(Wiener-Zeilung Aro. 6 .)

N a .zgromadzeniu ogó lnem cz łonków Towa­
rzystw a  p rzem ystow ości A u s t r y i  D o l n e j  
dnia 4. grudnia r. 1843 odbytsrm*), W i l h e l m  
E n g e r t h ,  asystent katedry mechaniki  przy 
c. k. instytucie po l i technicznym , spowodowa­
ny  przez rzeczywistego członka tegoż Towa ­
rzystwa pana F  1 o r y j  a n a II. S i n g e r a ,  o- 
bywatela miasta Lwowa i członka stanu han­
d lo w eg o ,  miał  rozprawę o h a n d l u  z b o ż e m  
i w ó d k ą  w G a l i c y i ,  w którć jto  rozprawie 
rozwinął  zdanie tegoż pana S i n g e r a :  A b y  
tem u dla Galicyi tak ważnemu hardlowi  przyjść 
w p o m o c ,  okazała sie przedewszystkiem wy­
raźna i dotkliwa potrzeba stosownego zakłada­
n i  magazynów (miejsc zbiorowych)  do prz e ­
chowywania zapasów w większej ilości.  Atoli 
techniczne  przywiedzenlc do skutku takich 
magazynów wymaga dokładnego porównania 
doświadczeń dotąd w tej m i e rz e  zebranych ;  a 
Towarzystwo przemysłowośc i  Austryi Do ln e j  
megł oby  za pomocą  śr odków,  które są w j e g o  
mo cy ,  wywrzeć wpływ do s inego poparcia tej 
rzeczy.  Galicyja produkuje znaczną ilość zboża 
i wódki , a dla lepszego  przeglądu tej  produ-

*) Posiedzenie to zaszczycili  swoią obecnością  najdoT 
Suojniejsi Arcyksiażęta Austryi:  F r a ń c i s z ek  K a ­
r o l  (Protektor Towarzystwa),  K a r o l  i S z c z e ­
pan .  O becuych  rzeczywistych cz łonków  b y ło  na 
tćm posiedzeniu 322.



kcyi i dla porównania je j z powierzchnią i 
ludnością cyrkułów galicyjskich, ułożył pan 
S i n g e r  wykaz tabelarny, z którego się okar 
żu je, iż Galicyja przy powierzchni 1518 ce­
sarskich mil kwadrat, i z ludnością 4,932,000 
dusz, wydala w roku 1841 do 17 ,890,200 kor- 
cy zboża, i 1,359,600 niższo-austryjackich wia­
der 30-stopniowej okowitej z ziemniaków. Tak 
znaczna produkcyja przewyższa o wiele potrze­
by Galicyi; okowitej 30-stopniowej mogłaby 
Galicyja wyprowadzać corocznie z kraju 400,000 
do 500,000 wiader, licząc cenę jeduego wia­
dra wraz z naczyniem i obręczami zelaznemi 
z odstawa do granicy za 7 zr. 30 kr. m. k., 
a na tamtą stronę granicy po odtrąceniu akcy­
zy za 6 zr. 15 kr. in. k. —  Najwłaściwiej by­
łoby wywozić ten produkt Wisłą do Gdaiiska 
i Dniestrem na Morze Czarne; ale cóz, kiedy 
handlowi w tym kierunku stoją mocne prze­
szkody na zawadzie; a mianowicie na Wiśle 
trudności w transportowaniu i wysokie cło tran­
zytowe , na Dniestrze zaś n ie  m a s z  w c a l e  
t r a n z y t  a. Do tych trudności przybywa je ­
szcze przyr zbożu ta okoliczność, ze trzebaby 
go dopiero w razie potrzeby zwozi® z 
kraju z folwarków obywatelskich; również, 
zwyczajny dotąd w Galicyi i z wielą niekorzy- 
ściami i kosztami połączony sposób zsypywa­
nia zboża ua spichrze jest powodem, iz zna­
czna ilość takowego wolą w stertach w słomie 
trzymać, co nową stawia trudność w takim ra­
z ie , gdy idzie o prędkie korzystanie z nawija­
jących się konjunktur handlowych. —  Także 
zwyczajny dotąd w Galicyi sposób trzymania 
wódki w kufach, jest dla znacznego jej ubywa­
nia bardzo kosztowny, i prócz tego koszta ma­
gazynu i kuf wymagają zbyt wielkich kapi­
tałów.

Pan S i n g e r  po rozważeniu tych stosun­
ków jest zdania, iż na^ kilku punktach dróg 
tak lądowych jako i wodnych, w których kie­
runku handel zbożem lub wódką się odbywa, 
należałoby pozakładać magazyny (miejsca zbio­
rowe) na te  d w a  artykuły, takie, jakie już 
gdzieindziej (np. w Węgrach w Wieselburgu) 
na zboże mają. W tych magazynach oddanych 
pod zarząd osób zaufania godnych, możuaby 
składać od czasu do czasu produkta, i tym 
sposobem ułatwiać producentom sprawę z ku­
pcami i kapitalistami, którzy na złożony pro­
dukt jako bezpieczną hypotekę mogliby pie­
niądze zaliczać.

Założeniem takich magazynów mogłoby sig 
zająć kilka towarzystw od siebie niezawisłych, 
które pobierając umiarkowano magazynowe od 
produktów na skład oddanych, znalazłyby przy- 
tem swój rachuuek.

Jednak przed przystąpieniem do zakładania 
podobnych magazynów należałoby stanowczo 
rozstrzygnąć kwestyję, co do sposobu prze­
chowywania zboża i wódki; zadanie to nie jest 
dotąd dokładnie rozwiązane, i to opóźniło za­
kładanie magazynów w mowie będących.

Pan E n g e r t h  zakończy! tę rozprawę na­
stępującą propozycyją, imieniem paua S i n ­
g e r u  wniesioną:

Aby Towarzystwo przemysłowości Austryi 
Dóluej, przez wzgląd na wielka ważność han­
dlu zbożem i wódką dla Galicyi, poleciło oso­
bnej komisyi:

1.) Aby się zajęła zebraniem i porównaniem 
doświadczeń we względzie sposobów przecho­
wywania zboża, i aby wedle tego podała naj­
odpowiedniejszy sposób trzymania ziarua W 
wielkich ilościach.

2.) Aby rozważyła, czyli na przechowywanie 
wielkich ilości wódki nie masz korzystniejsze­
go sposobu jak dotychczasowy w kufach.

3.) Aby po roztrząśnieniu tych dwóch kwe- 
styj, zasiągoęła potrzebnych wiadomości co do 
zarządu i mauipulacyi spichrzów w W iesel­
burgu , Ilarlsburgu i innych miejscach, celem 
wyrzeczenia, o ileby się ta rzecz dala zastoso­
wać do magazynów (miejsc zbiorowych) w Ga­
licyi powstać mających.

Ten wniosek został przyjęły.
o 4

Jestze kto z dobrze myślących ziom ków, 
coby się nie poczuwał do rzetelnej wdzięczno­
ści dla męża, który w tak ważnej dla kraju 
sprawie glos swój podnosi. Nie pierwszyto 
juz raz widzimy pana F l o r y a n a  Si  n g e r a  
gruntownetn światłem, wytrawnem zdaniem i 
zdrową radą, dobru współziomków w pomoc 
idącego. Wszelkie główniejsze kwestyje naszej 
prowincyi w ostatnich czasach pod rozbiór 
wzięte i po części juz błogie owoce dla kraju 
wydające, jak np. zaprowadzenie Instytutu kre­
dytowego, lłassy oszczędności i t. d. znalazły 
W nim gorliwego doradzcę, sił i czasu dla do­
brze zrozumianej pomyślności publicznej nis 
szczędzącego. Takimto mężom należy aię hołd
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